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Wokół nagle się zazieleniło… Czyżby najpiękniejsza pora 
roku przyszła niespodziewanie? 
„Gim-Press -  Niezależna Gazeta Gimnazjalisty” dla 
Tych, którzy wyczekiwali wiosny, jak i Tych, których  za-
skoczyła.  
Polecam dla Wszystkich!  

                    Michał Pikusa 
                     redaktor  naczelny 

 
„Wiosna, ach to ty!” 

 
Dzisiaj rano niespodzianie zapukała  
do mych drzwi, 
Wcześniej niż oczekiwałem przyszły  
te cieplejsze dni,  
Zdjąłem z niej zmoknięte palto,  
posadziłem vis a vis,  
Zapachniało, zajaśniało, wiosna, ach to 
ty!  
Wiosna, wiosna, wiosna, ach to ty! 
 
Wiosna, wiosna, wiosna, ach to ty! 
Wiosna, wiosna, wiosna, ach to ty! 
Wiosna, wiosna, wiosna, ach to ty! 
Wiosna, wiosna, wiosna, ach to ty! 
 

Marek Grechuta 
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Wywiad z pani ą Edytą Kamińską 

 
Witamy Panią serdecznie! Aleksandra Laskoś i Paulina Siewiera, 
jesteśmy redaktorkami Niezależnej Gazety Gimnazjalisty Gim-
Press. Czy mogłybyśmy przeprowadzić z panią wywiad? 
 
 
A.L.: Dlaczego podjęła pani pracę w naszym ośrodku kul-
tury?  
 

E.K.: Podjęłam tą pracę, ponieważ bardzo lubię prowadzić 
zajęcia z młodzieżą. Chętnie przekazuję im wartościowe rzeczy 
związane z technikami plastycznymi.  
 

P.S.: Czy podoba się pani ta praca?  
 
E.K.: Tak, ta praca bardzo mi się podoba i chętnie bym tu zo-
stała na dłużej. 
 
A.L.: Czy interesuje panią praca z dziećmi i młodzieżą?  
 
E.K: Oczywiście. Lubię poznawać zainteresowania młodzieży 
i dzieci oraz rozmawiać o ich problemach. 

 

P.S.: Jakie ma pani wykształcenie w kierunku pracy 
z młodzieżą i dziećmi? 

 

E.K.: Pedagogiczne ze specjalizacją psycho - pedagogiczną oraz 
muzyczno- techniczną.  
 

A.L.: Czy pracowała pani kiedykolwiek w domu kultury 
i miała kontakt z dziećmi i młodzieżą? 

 

E.K.: - Pracowałam w szkole i uczyłam przedmiotów związa-
nych ze sztuką i muzyką. Prowadziłam także zajęcia artystyczne 
i kółko plastyczne.  
 
P.S.: Jakie ma pani  plany związane z tą pracą? 

 
E.K.: Na początek chcę skupić się na konkursie palm i pisanek. 
Chcę poprowadzić zajęcia na temat ozdób i kartek wielkanoc-
nych. Proponuję także decoupage, biżuterię, plenery malarskie, 
prace manualne, kwiaty z bibuły i zajęcia fotograficzne. 

 

A.L.: Czy od zawsze interesowały panią zajęcia plastycz-
ne?  
 

E.K.: Takie zajęcia interesowały mnie od dziecka. Chętnie 
uczestniczyłam w różnych kółkach plastycznych. 

 

 

 
P.S.: Co robi pani  w wolnym czasie? 

 

E.K.: Maluję, zajmuję się domem i staram się nauczyć dzieci tech-
nik plastycznych. 
 

A.L.: Jakie ma pani zainteresowania? 

 

E.K.: Oprócz malowania są to fotografia, muzyka i moda. 

 

P.S.: Czy ta praca jest dla pani tylko pracą czy też hobby?  
 
E.K.: Bardzo podoba mi się ta praca. Sprawia mi ona przyjem-
ność.  
 

A.L., P. S: Dziękujemy serdecznie za udzielenie nam wywia-
du. 
 

Aleksandra Laskoś 
Paulina Siewiera 
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Precz z u żywkami! 

  

 Dnia 1.03.2012r. mieliśmy zaszczyt gościć w naszej 
szkole duet aktorów z Krakowa. W bardzo uproszczony, lecz 
ciekawy sposób przedstawili oni zgromadzonym w sali gimna-
stycznej uczniom wszystkich klas gimnazjum oraz klasie VI 
SP historię Michała, Anny i Konrada. Główną ideą spektaklu 
było pokazanie wszystkim jak ważna jest w naszym życiu każ-
da decyzja. Podczas przedstawienia widzowie poprzez głoso-
wanie mogli dokonać wyboru w jaki sposób postąpić mają 
bohaterowie. Jednak najważniejszym przesłaniem pokazu była 
walka z używkami,  głównie takimi jak narkotyki. Na zakoń-
czenie naszego spotkania aktorzy podsumowali swój występ. 
W przedstawionej historii wszystko skończyło się dobrze, 
jednak artyści przestrzegli nas przed tym, byśmy nie popełnili 
błędów, jakich dokonali bohaterowie. 

 

 

Michał Pikusa 

 
 
We wtorek 13 marca 2012 roku w klasie Ib gimnazjum 

odbyła się niecodzienna lekcja języka polskiego. Uczniowie 
przygotowali na ten dzień inscenizację komedii Aleksandra Fre-
dry pod tytułem „Zemsta”. Wcielili się oni w role: Papkina, Cze-
śnika , Rejenta oraz wielu innych bohaterów i wspaniale je ode-
grali. Byli bardzo zadowoleni z efektów swojej pracy. Włożyli 
w nią wiele wysiłku i poświęcili dużo czasu. Występ uświetniły 
przygotowane dekoracje i rekwizyty. Pod koniec lekcji uczniowie 
przeprowadzili dyskusję na temat spektaklu, a każdy biorący 
w nim udział otrzymał odpowiednią ocenę. Na przedstawieniu 
oprócz nauczyciela języka polskiego – pani Krystyny Holik, 
obecni byli także: ks. Krzysztof Baran, pani Anna Chochołek 
i pani Anna Rybak. Wszystkim bardzo się podobało. 

 
 
Cześnik I – Karolina Hajduk 
Cześnik II - Kamila Rolak 
Rejent – Aleksandra Laskoś 
Papkin I – Weronika Brach 
Papkin II - Paulina Siewiera 
Wacław – Aleksandra Bugno 
Klara – Jolanta Mitoraj 
Podstolina – Natalia Więcek 
Dyndalski, Śmigalski, Perełka – Michalina Bogdan 
 
 
 

Weronika Brach 

Niecodzienna lekcja 
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 Wielki post to czas pokuty i nawrócenia. Jest to czas 
przygotowania chrześcijan do świąt wielkanocnych. Okres 
postu rozpoczyna się w Środę Popielcową i trwa aż do Wiel-
kiego Czwartku. Jest to upamiętnienie czterdziestodniowego 
postu Jezusa Chrystusa. W tym okresie robimy sobie różne 
postanowienia, by odmówić sobie jakichś przyjemności.  
W  naszej parafii dnia 26 marca 2012 roku rozpoczęły się 
rekolekcje wielkopostne. W tym dniu, tj. poniedziałek, mło-
dzież gimnazjalna zebrała się w kościele o godzinie 9.00. Na-
ukę głosił dla nas ojciec Marek, który pochodzi z Lublina 
i pracuje jako misjonarz na Ukrainie. Przedstawił nam histo-
rie z życia kilku znanych osób. Służyły one jako porównania 
do naszego życia i postępowania zgodnie z przyjętymi przy-
kazaniami Bożymi. Ojciec Marek w zabawny, ale zrozumiały 
sposób przemawiał do nas. Dzięki wprowadzeniu w tę naukę 
odrobiny humoru, z zaciekawieniem słuchaliśmy jego słów. 
Po nauce ksiądz katecheta nauczył nas kilku piosenek, które 
potem wspólnie śpiewaliśmy na mszy świętej, odprawianej 
przez ojca Marka. W liturgii brały udział też dzieci ze szkoły 
podstawowej. Podczas kazania ojciec Marek przypomniał 
nam o sile i wadze czterech magicznych słów , którymi są : 
proszę, przepraszam, dziękuję, kocham cię. Zachęcił nas do 
częstszego używania tych słów, gdyż dzięki temu przyczyni-
my się do zmiany naszego charakteru na lepszy. Po mszy 
świętej młodzież udała się do domów, natomiast dzieci zo-
stały w kościele na swoją naukę. Po krótkiej nauce ojca, oglą-
dały filmy religijne. We wtorek młodzież znów przybyła do 
kościoła na godzinę 9.00. Tym razem ojciec uświadomił nam 
o tym, że Bóg daje nam wybór dotyczący tego, jak ma wyglą-
dać nasze życie. Możemy być leniwymi małżami, które pro-
wadzą nudne życie, lub pracowitymi orłami, które mają 
szczęśliwe życie i wraz z kolejnym dniem wzbijają się coraz 
to wyżej. Jednak ludzie najczęściej proponują Bogu inną wer-
sję. Chcą żyć podobnie do kaczek, czyli nie chcą się za bar-
dzo przemęczać i tylko wiecznie obgadywać innych i być 
z wszystkiego niezadowolonym. Prowadzący rekolekcje opo-
wiedział nam jak wygląda prawdziwa przyjaźń, na czym ona 
polega i jak rozpoznać prawdziwego przyjaciela. Po tym spo-
tkaniu na pewno wiele osób zastanawiało się, czy jego znajo-
mi tak naprawdę są prawdziwymi przyjaciółmi. Po nauce 
rozpoczęła się droga krzyżowa dla młodzieży, a następnie 
msza święta już dla wszystkich uczniów. Na zakończenie 
liturgii zaśpiewaliśmy piosenkę o baranku, która wszystkim 
bardzo się spodobała. Każdy przez chwilę mógł być małym 
beczącym barankiem.  Po tym młodzież udała się do domów, 
a maluchy zostały na swoją naukę.   
W ostatni dzień rekolekcji, czyli środę młodzież o godzinie 
10.00 miała naukę przygotowującą do spowiedzi. Dowiedzie-
liśmy się czym jest grzech i jak szatan się  „reklamuje” . Oj-
ciec Marka porównał wagę różnych grzechów do myszy, 
szczura i słonia. Następnie mieliśmy okazję przystąpienia do 
sakramentu pokuty. W tym dniu dzieci z podstawówki swoją 
naukę rozpoczęły o godzinie 13.30. Wysłuchały również 
podobnego wykładu na temat grzechu, a następnie mogły się 
wyspowiadać. Na tym zakończyły się nasze parafialne reko-
lekcję. Myślę, że na długo zapamiętamy słowa ojca Marka, 
które weszły nam głęboko do serca. 

Justyna Świerczek 

 
Dnia 16 marca 2012 roku dwudziestu czterech gimna-

zjalistów uczestniczyło w wycieczce do Nowego Sącza. Wyjazd 
odbył się w ramach projektu „Uczeń online”. Projekt jest 
współfinansowany przez Unię Europejską ze środków Europej-
skiego Funduszu Społecznego w ramach Programu Operacyj-
nego Kapitał Ludzki. Opiekunami wycieczki były panie: Karina 
Szura i Małgorzata Stępień. Celem tego wyjazdu był wykład pt. 
„Szymborska jakiej nie znamy” na Uniwersytecie Kardynała 
Stefana Wyszyńskiego. Specjalnie dla publiczności i dobrego 
przedstawienia życia i twórczości Wisławy Szymborskiej został 
zaproszony specjalny gość, mianowicie doktor z Uniwersytetu 
Warszawskiego. Wraz z asystentem, profesorem z Uniwersytetu 
Kardynała Stefana Wyszyńskiego prowadzili dyskusje na temat 
poetki, przedstawili zebranym zdjęcia na dużym ekranie w for-
mie prezentacji multimedialnej. Na początku spotkania panowie 
opowiedzieli nam o dzieciństwie Wisławy Szymborskiej. Wy-
mieniali się wiadomościami dotyczącymi miejsca urodzenia i 
zamieszkania poetki, a także jej prawdziwego imienia 
i nazwiska. Profesor uświadomił słuchaczom, że według aktu 
urodzenia eseistka nazywa się Maria Wisława Anna Szymborska
-Włodek. Następnie prowadzący zaznajomili nas z wybranymi 
wierszami i szczegółowo zanalizowali każdy z nich. Jednym z 
interpretowanych wierszy był utwór pt. „Monolog psa zapląta-
nego w dzieje”. Wiersz mówi o tym, że od pozycji społecznej 
właściciela psa zależy jego los. Opuszczony pies umiera po-
strzelony przez człowieka. Kolejnym recytowanym wierszem 
był „Pogrzeb”. Powstał z cytatów, które nie mają sensu. Naj-
prawdopodobniej cytaty te zostały usłyszane przez samą poet-
kę. Motywem przewodnim tego wiersza jest zastanowienie się 
nad własnym życiem i skłonieniem do refleksji nad sobą. Wcie-
lenie się w samotnego kota i opisanie sytuacji zwierzaka pod-
czas nieobecności właściciela to treść kolejnego wiersza. Jego 
tytuł to „Kot w pustym mieszkaniu”. Jeden z prowadzących 
odczytał ciekawy, wręcz kpiący wiersz o Hitlerze. Podmiot li-
ryczny opisuje małego Adolfa Hitlera jako słodkiego nowona-
rodzonego dzidziusia. Gdyby zamiast imienia i nazwiska Adolfa 
Hitlera była inna nazwa, wiersz byłby zwykły i „przesłodzony”. 
To nazwisko kryje za sobą historię i dzięki niej jest w nim nutka 
drwiny. Panowie poświęcili dłuższą chwilę na rozważania o tym 
utworze. Prowadzący zinterpretowali jeszcze kilka innych wier-
szy. Spotkanie z miłymi panami bardzo nas zaciekawiło. Pod-
czas wykładu widownia nagrodziła prowadzących gromkimi, 
zasłużonymi brawami. Słuchacze ucieszyli się, że ten czas spę-
dzili naukowo i pożytecznie. Kolejną atrakcją tego dnia była 
galeria. Mimo, że gimnazjaliści mieli tylko godzinę na zakupy, 
wykorzystali czas w pełni. Pogoda dopisała, gdyż było ciepło 
i świeciło słońce. Wycieczka bardzo się udała. Uczniowie byli 
zadowoleni i z chęcią ponownie uczestniczyliby w takim wyjeź-
dzie. Z uśmiechami na twarzy wszyscy wrócili do domu. 

 
 
 

Monika Stefaniak 

 

Wielki Post 

Wycieczka!!! 
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Pierwszy dzie ń wiosny - Dniem Talentów 

  
 Astronomiczna wiosna rozpoczyna się 21 marca. Jest 
to bardzo niezwykła pora roku. W tym czasie przyroda „ budzi 
się do życia” po mroźnej zimie. Na drzewach pojawiają się 
pierwsze liście, a łąki stają się coraz bardziej kolorowe. Gdzie-
niegdzie można spotkać ptaki, które powracają „do nas” 
z ciepłych krajów. Swoją pracę rozpoczynają rolnicy, sadzący 
pierwsze warzywa i zboża. Dla uczniów ostatnich klas szkoły 
podstawowej i gimnazjum jest to jednak także czas wielkich 
zmagań. Muszą oni zmierzyć się z egzaminami końcowymi, co 
z pewnością nie jest łatwe. 
21 marca świętujemy także tak zwany „ Dzień Wagarowicza”. 
Wielu uczniów obchodzi go na różne sposoby. Niektórzy 
przebierają się, imprezują lub po prostu uciekają ze szkoły, 
albo robią różne psikusy. 
 

 W  n a s z e j 
szkole tego dnia nie 
prowadzono zwykłych 
zajęć. Był on połączo-
ny z „Dniem Talen-
tów”, dlatego zaplano-
wano specjalny, bardzo 
atrakcyjny harmono-
gram. Zaczęliśmy od 
nietypowych lekcji, 
k tó re  p rowad z i l i 
uczniowie gimnazjum. 
Najciekawsze jest jed-

nak to, że w ławkach zasiedli nauczyciele. W ten sposób spę-
dziliśmy miło czas, przepełniony zabawnymi sytuacjami wyni-
kającymi z tej zamiany. Później mieliśmy okazję obejrzeć krót-
ki występ związany z niedawnym „Dniem Kobiet”. Był on 
bardzo interesujący. Kolejnym punktem programu był koncert 
uczniów Państwowej Szkoły Muzycznej imienia Ignacego Jana 
Paderewskiego w Gorlicach. Zagrali oni kilka utworów na 
ciekawych instrumentach między innymi: akordeonie, puzonie 
i trąbce. Gdy zakończyli swój występ, przyszła pora na specjal-
nie przygotowany film przyrodniczy o niedźwiedziach. Po jego 
obejrzeniu na scenę wyszli uczniowie klasy Ib. Przedstawili oni 
inscenizację komedii Aleksandra Fredry pod tytułem 
„Zemsta”, którą przygotowali już wcześniej na język polski. 
Spektakl był udany. W następnej kolejności uczestniczyliśmy 
w niezwykłym pokazie pająków. Obejrzeliśmy wiele gatunków 
ptaszników. Różniły się one od siebie budową, wielkością 
i ubarwieniem. Później wszyscy uczniowie wraz z nauczyciela-
mi wyszli na boisko szkolne. Tam otrzymali sadzonki drzewek, 
które posadzili w pobliżu. W ten sposób nastąpił finał tego 
wspaniałego spotkania i wszyscy rozeszli się do domów. 
 
 

Weronika Brach 

 



 

 Dnia 30.03.2012r. mieliśmy okazję dogłębniej poznać 
życie naszego rodaka Aleksandra oraz jego rodziny Skrzyńskich. 
Powodem spotkania była niedawna, sto trzydziesta rocznica uro-
dzin hrabiego. Początkowo ujrzeliśmy krótką inscenizację przy-
gotowaną przez uczniów gimnazjum. Dotyczyła ona znanych 
osób, które związane były z Zagórzanami. Dowiedzieliśmy się, że 
w naszej miejscowości gościł m.in. sławny malarz Wojciech Kos-
sak, poeta Wincenty Pol, czy też Artur Grotter oraz Witold Te-
szycki. Młodzież przygotowała również prezentację multimedial-
ną, którą widownia obejrzała z zapartym tchem. Po występie, na 
scenie zawitała pani Małgorzata Stępień. Wprowadziła nas 
w życie hrabiego Aleksandra. Publiczność złożona z wszystkich 
uczniów naszej szkoły, żwawo reagowała na ciekawostki związa-
ne z reprezentantem Zagórzan. Po krótkim podsumowaniu pre-
zentacji wszyscy opuścili salę gimnastyczną, mądrzejsi o dużą 
dawkę wiedzy. 

 

Michał Pikusa 
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Miłość niejedno ma imi ę 

Uczczenie rocznicy urodzin  
hr. Aleksandra Skrzy ńskiego! 

 

 Dnia 28.02.2012 roku w PCE w Gorlicach od-
był się III Powiatowy Konkurs Recytatorski "Miłość 
niejedno ma imię". W konkursie wzięło udział wielu 
uczestników z gminy Gorlice. Naszą szkołę reprezento-
wali: Magdalena Pyrcioch, Justyna Wałęga, Kamila Rolak, 
Wanesa Pander i Piotr Biernacki. Po przesłuchaniu 
wszystkich uczestników konkursu jury udało się na obra-
dy. Po godzinie oczekiwań ogłoszono wyniki. Trzecie 
miejsce otrzymała reprezentantka naszej szkoły - Magda-
lena Pyrcioch, drugie miejsce zdobyła uczennica Miejskie-
go Zespołu Szkół nr 3 w Gorlicach. Pierwsze miejsce 
otrzymał uczeń Miejskiego Zespołu Szkół nr 3 w Gorli-
cach. Rozdano również wyróżnienia, które otrzymało 
dwóch uczniów Miejskiego Zespołu Szkół nr 5 w Gorli-
cach i jeden uczeń z Zespołu Szkół  w Kobylance. Zwy-
cięzcom gratulujemy!!! 

 

 

Justyna Wałęga 
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 Jak co roku uczniowie naszej szkoły przygotowali 
spektakl z okazji zbliżających się Świąt Wielkanocnych. Przy-
gotowaniem uroczystej akademii zajęli się uczniowie szkoły 
podstawowej. Czwartoklasiści wykonali ciekawy montaż słow-
ny pod kierunkiem pani mgr Małgorzaty Stępień. Chór szkolny 
prowadzony przez panią mgr Alicję Pyznar uświetnił całą uro-
czystość śpiewem pieśni wielkopostnych i wielkanocnych. 
Przygotowane przez chórzystów piosenki religijne, takie jak 
„Mój Zbawiciel”, „Hymn o krzyżu”, czy „Golgota” pozwoliły 
lepiej zrozumieć Misterium Męki Pańskiej. Główny punkt 
programu to przedstawienie śmierci i zmartwychwstania Pana 
Jezusa na podstawie fragmentów z Pisma Świętego. Uczniowie 
dokładnie przypomnieli nam sceny dotyczące powstania 
z martwych Syna Bożego. Czwartoklasiści w niezwykle cieka-
wy sposób uświadomili zebranym jak ważne są Dni Tridum 
Paschalnego i jak powinniśmy przeżywać Wielki Tydzień. 
Uczniowie wcielili się w role apostołów, świadków Męki Pań-
skiej, Marię, Marię Magdalenę, a także w „Wielki Czwartek”, 
„Wielki Piątek” i „Wielką Sobotę”.  
Zgromadzeni nagrodzili występujących gromkimi, zasłużony-
mi brawami. Spektakl wprowadził nas w miłą atmosferę. Na-
uczyciele – emeryci i rodzice zaszczycili dyrekcję, grono peda-
gogiczne, uczniów i pracowników szkoły swoją obecnością. 
Emerytom chcemy serdecznie podziękować za pamięć o nas. 
Po części artystycznej Pani Dyrektor Iwona Jamro złożyła 
ciepłe, pełne radości i nadziei życzenia wielkanocne. 
 
 

Monika Stefaniak 
 
 
 
 
 
 

Wyniki konkursu 
 na najładniejszy wystrój sal lekcyjnych 

 
Punktacja: maksymalnie można uzyskać po 80 punktów na 
każdym etapie (80+80=160pkt.) 

 

Zwycięzcy konkursu na najładniejszy wystrój sali: 
 

Kategoria: klasy I-III SP 
Klasa I - 157 punktów 

 
Kategoria: klasy IV-VI SP 
Klasa VI - 158 punktów 

 
Kategoria: klasy I-III GIM 

Klasa II GIM - 153 punktów 
 

Patrycja Sierant 

Wierzę w Jego Zmartwychwstanie 

Konkurs na wystrój klas  
- rozstrzygni ęty!!! 

 

KLASA 

 

1 ETAP 

 

2 ETAP 

 

SUMA 

 

1 SP 

 

76 

 

80 

 

156 

 

2 SP 

 

 

78 

 

72 

 

150 

 

3 SP 

 

 

72 

 

79 

 

151 

 

4 SP 

 

60 

 

58 

 

118 

 

5 SP 

 

71 

 

68 

 

139 

 

6 SP 

 

78 

 

80 

 

158 

 

1A, B GIM. 

 

67 

 

78 

 

145 

 

2 GIM. 

 

77 

 

76 

 

153 

 

3A, B GIM. 

 

71 

 

80 

 
151 
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Ortografia na wesoło 

  
Pisownia wyrazów z rz  

 
Rz piszemy zwykle po literach: 
p: pieprz, przecinek, przygoda, sprzedać, 
b: brzmieć, brzoza, dobrze, olbrzym,  
t: ostrzeżenie, potrzeba, wewnątrz, wietrzny, 
d: drzemka, drzwi, modrzew, nadrzędny, 
k: krzak, krzyżyk, pokrzywa, skrzydło, 
g: grzejnik, grzmot, igrzyska, pielgrzym, 
ch: chrząszcz, chrzciny, chrząknąć, zwichrzyć 
j: dojrzały, rozejrzeć się, spojrzenie, ujrzeć, 
w: nawrzucać, wrzask, wrzosowisko, 
 
 
Rz po spółgłoskach - w takich wyrazach jak drze-
wo, wrzątek, brzask, krzyk, drzazga, prztyczek, Grzesiu 
oraz trzask, ponieważ "rz - et" po spółgłosce stoi, to zawsze 
tam będzie „er - zet” mili moi. Pamiętaj o tym - taka moja 
rada: „er zet” po spółgłoskach to ważna zasada. 
 
 

 
 
 

Pszenica i pszczoła 
  

Pszenica i pszczoła to pierwszy wyjątek, który zapamiętasz na 
dobry początek, bo tu nietypowo - po "pe" piszesz "esz". 

Jeśli nie wiedziałeś, to teraz już wiesz. 
 

 
 
 

 
Pisownia wyrazów z ż 

 
Literę ż piszemy wtedy, gdy w innych formach danego wyra-
zu lub w wyrazach pokrewnych wymienia się na: 
g:  dróżka - bo: droga, 
z:  liżę - bo: lizać, 
s:  mężczyzna - bo: męski, męstwo 
dz:  pieniążek - bo: pieniądz 
h:  drużyna - bo: druh, druhna 
ź:  grożę - bo: groźba, groźnie 

 
W wielu wyrazach piszemy ż, choć nie wymienia się na żadną 
z podanych liter ! 
 

Zboże, żyto, ryż 
Ryż, żyto, owies, jęczmień, pszenica 
- wszelkiego zboża pełna piwnica, 

A w kilku z tych słów: ryż, żyto i zboże 
zauważyłeś już sam to być może 

nad "zet" tkwi mała okrągła kropeczka 
tak jak w tych zbożach - małe ziarneczka. 

 
Żaba 

Spójrz na pierwsze"zet" w tym słowie 
- wygląda jak żabka - każdy to powie. 

A ta kropka nad nią? To lecąca mucha, 
co w żabim pyszczku wyzionie wnet ducha... 

 
 

 
 
 
 

 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 

 
Aneta Jerzak 
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***** 

 
Ludzie pierwotni gdy chcieli rozpalić ogień musieli pocierać 
krzemieniem o krzemień a pod spód podkładali stare gazety.  

 
***** 

 

Błony komórkowe spełniają bardzo ważną funkcję w życiu 
komórki: wiedzą kogo wpuścić, a kogo wypuścić, czyli funkcje 
celnika.  

***** 

 

 Zostawiam to na los pastwy ... 

 

***** 

 

Złom jest najlepszym bogactwem Polski.  

 

***** 

 

Konopnicka żyła od urodzenia aż po śmierć.  

 

***** 

 

Jego trzyletni przyjaciel po ukończeniu studiów popełnił mał-
żeństwo.  

 

***** 

 

Gdy wiosną umarła babcia automatycznie powiększył się me-
traż w mieszkaniu.  

 

***** 

 

Mickiewicz napisał "Stepy Afrykańskie".   

 

***** 

Humor zeszytów szkolnych 

Humor  

 
***** 

 
Przed sprawdzianem nauczyciel oświadcza: 
- Wierzę głęboko, że dzisiaj nikogo nie przyłapię na ścią-
ganiu, 
- I my też wierzymy! - odpowiada chórem klasa.  
 

***** 
 

W szkole: 
- Hej ty tam, pod oknem-kiedy był pierwszy rozbiór Pol-
ski? - pyta nauczyciel 
- Nie wiem. 
- A w którym roku była bitwa pod Grunwaldem? 
- Nie pamiętam. 
- To co ty właściwie wiesz? Jak chcesz zdać maturę? 
- Ale ja tu tylko kaloryfer naprawiam.... 

 
***** 

 
Mamo a skąd ja się wzięłam? - pyta mała żabka. 
- No, no nie uwierzysz.-mówi mama żaba. 
- Mamo, ale ja jestem już wystarczająco duża żeby mi po-
wiedzieć. 
- No dobrze. Bocian cię przyniósł. 

 
***** 

 
- Że też oskarżony nie ma wstydu! - krzyczy sędzia - widzę 
pana już czwarty raz na tej sali! 
- A czego miałbym się wstydzić? - dziwi się oskarżony - 
pan sędzia bywa na tej sali codziennie 

 
 

***** 
 

Pani od polskiego pyta Jasia: 
- Jeżeli powiem "jestem piękna" to jaki to będzie czas? 
- Z całą pewnością przeszły! 

 
***** 

 
 

Justyna Wałęga 



A to ciekawe ??? 

Dzień Kobiet obchodzony jest  8 marca. Święto to było 
wyrazem szacunku dla ofiar walki o równouprawnienie ko-
biet. Dzień Kobiet ustanowiony został w 1910 roku. 
W Polsce Dzień Kobiet przestał być centralnie obchodzony 
w roku 1993. 

W Europie po raz pierwszy Dzień Kobiet obchodzono 
w dniu 19 marca 1911.Obchodzono je w kilku krajach, mię-
dzy innymi w Niemczech, Szwajcarii, Austrii i Danii. 
W okresie PRL-u, kiedy święto było szczególnie popularne, 
mężczyźni wręczali kobietom standardowy zestaw składają-
cy się z goździków i rajstop. Nasze babcie i mamy do dziś 
z rozbawieniem wspominają tamte czasy. 8 marca to dzień 
wyjątkowy dla wszystkich pań. Tego dnia każdy mężczyzna 
powinien obdarować swoją wybrankę kwiatami, życzeniami 
lub innymi prezentami. Każda okazja jest dobra, by okazać 
lubianej osobie, że się o niej myśli i pamięta. Dzień Kobiet 
to nie tylko święto dorosłych pań, które obdarowywane są 
wielkimi bukietami kwiatów. To także wyjątkowy dzień dla 
„małych kobiet”. Święto to obchodzone jest także w szko-
łach, a nawet w przedszkolach. Wszystkie przedstawicielki 
płci pięknej powinny się w tym dniu poczuć naprawdę bar-
dzo wyjątkowo. Dzień Kobiet to dzień, w którym święto-
wać powinny nie tylko panie. Dzień Kobiet nierzadko koja-
rzy się z Dniem Zakochanych. Nic dziwnego. Bardzo często 
bowiem chodzi o nic innego, jak docenienie ukochanej ko-
biety przez jej partnera. Właśnie w tym wyjątkowym dniu 
wszystkim wspaniałym kobietom składamy najserdeczniej-
sze życzenia z okazji Dnia Kobiet.  

 

 

Paulina Szura 

Prima aprilis  

     Prima aprilis, dzień żartów – oby-
czaj związany z pierwszym dniem 
kwietnia, obchodzony w wielu kra-
jach świata. Polega on na robieniu 
żartów, celowym wprowadzaniu 
w błąd, kłamaniu, konkurowaniu 
w próbach sprawienia, by inni uwie-
rzyli w coś nieprawdziwego. Tego 
dnia w wielu mediach pojawiają się 
różne żartobliwe informacje. Geneza 
i pochodzenie tego zwyczaju nie jest 

jeszcze wyjaśnione. 

Zapewne w tym roku Prima aprilis będzie równie udany jak 
w poprzednich latach. Każdy zastanawia się jakich żartów 
użyć. 

Możemy kogoś nastraszyć, np. wkładając sztucznego pająka 
do piórnika. Ciekawym pomysłem są również 
„zorganizowane akcje”, w których udział bierze więcej niż 
jedna osoba. Kilka osób może nabrać ofiarę, że wygrała jakiś 
konkurs i czeka na nią duża nagroda                       

Obyczaj ten dotarł do Polski z Europy Zachodniej przez 
Niemcy w epoce nowożytnej w XVI wieku. W XVII został 
już uznany za „modę staroletnią”, zaczął on być wtedy ob-
chodzony w podobnej formie, w jakiej występuje do dzisiaj. 
Przeświadczenie to przeniknęło nawet do najwyższych krę-
gów państwowych – przykładowo sojusz antyturecki z Le-
opoldem I Habsburgiem podpisano 1 kwietnia 1683, ale an-
tydatowano go na 31 marca, aby na dokumencie nie widniała 
data prima aprilis 

 Mateusz Knapik 
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8 marca - Dzie ń Kobiet  

Marzec  

 Marzec – trzeci miesiąc w roku, według używanego 
w Polsce kalendarza gregoriańskiego, ma 31 dni. Nazwa mie-
siąca pochodzi od łacińskiej nazwy Martusi - miesiąc Marsa’. 
Od niej wywodzi się większość nazw tego miesiąca w języ-
kach europejskich. Staropolska nazwa marca to brzezień. Inna 
nazwa, obecnie nie spotykana, to kazidroga. 

Kwiecie ń  

 Kwiecień – czwarty miesiąc w roku, według używa-
nego w Polsce kalendarza gregoriańskiego, ma 30 dni. Na-
zwa miesiąca pochodzi od kwitnących wtedy kwiatów. Daw-
niej używane były również nazwy: łżykwiat (lub łudzikwiat), 
brzezień – od brzozy i dębień. Łacińska nazwa Aprilis została 
zapożyczona przez większość języków europejskich. 
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Rusz głow ą!!! 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 
Aneta Jerzak 

HASŁO: ………………………………..….. 

             

     1        

2             

 3            

   4          

     5        

    6         

  7           

     8        

  9           

             

1.Zaczyna się 21 marca.  

2.Mały, jadowity pajączek żyjący na pustyni. 

3.Krótka wycieczka do parku.  

4.Duży pokój, w którym przyjmujemy gości.  

5.Tafla lodu na rzece.  

6.Miejsce, w którym wielbłąd gromadzi tłuszcze.  

7.Czasami można pod nią trafić z deszczu.  

8. Miejsce, gdzie na pustyni występuje woda.  
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Listy do redakcji  

 

„Droga Redakcjo!” 
Mam pewien problem. Upatrzyłam sobie w sklepie pewną bluzkę, która koszto-
wała ok. 40 zł. Niestety dostałam w szkole złą ocenę z fizyki. Rodzice nie chcą 
mi dać na nią pieniędzy. Co mam zrobić?! 

Zakłopotana :( 

 

Zakłopotana! 

Niestety jedynym lekarstwem jest poprawienie się w nauce. Fizyka nie 
jest specjalnie trudnym przedmiotem, polega często na wykuciu wzo-
rów "na blaszkę". Możesz także zbierać pieniądze dopóki nie uzbie-
rasz na upatrzoną bluzkę. Życzę Ci powodzenia! 

 

A.B. 

                                                                                                                             

 

 

 

 

 

 

 

„Droga Redakcjo! - Gimpress” 
Mamy do Was ważne pytanie. Chodzi o naukę języka polskiego. Czy moglibyście 
poradzić nam jak łatwo nauczyć się prostych przykładów ortograficznych i literac-
kich? To dla nas bardzo ważne, ponieważ niezbyt dobrze radzimy sobie z języ-
kiem polskim. Dostajemy przez to marne oceny. Bardzo chcemy się poprawić. 
Bardzo prosimy, abyście nam pomogli. 

Klasa V 

 

Droga klaso V! 

Jeżeli dane przykłady są, jak piszecie, PROSTE, to podejrzewam, że 
wystarczą Wasze chęci i ciężka praca! Jeśli naprawdę chcecie się po-
prawić, to dacie radę! Trening czyni mistrza, a tylko systematyczna 
praca przynosi oczekiwane rezultaty. Powodzenia! :) 

 

A.B. 

Strona 12 

 

„NIEZALE ŻNĄ GAZETĘ GIMNAZJALISTY  
DOFINANSOWAŁA FUNDACJA KRONENBERGA  

PRZY CITY HANDLOWY” 


